Rok V. 


Cena Numern wszędzie 


Centy e (8 halerzy). 


PRENUMERATA 


mirs a arówno w Krakowie jak na nro- 
wino ` wą do doma, wr'ednie z pree- 
syłką p numerata za granicą ? marki, 


I rs 20 kap 


'LARZE NABY WA 
ŚCYACH YST- 
CACH KOLI 


Kraków-Podgórze, Piątek 22 Marca 190 


Nr. 80 


NOWINY 


Dziennik niezawisły demokratyczny ilustrowany, 


OGŁOSZENIA 


za wiersz fiu 16 bal, za każdy nasiępny raz IZ hal, 
drobne ogłoszenia po 4 halerze od wyrazu (minimum 
S) hal). Nadesłane za wiersz petitowy 50 hal, spody na 
każdej stronie po 3 Kor. — Załączniki 20 Kor. za tysiąc. 


Inseraty prowadzi w +woim zarządzie p. M. Hupczye, 


Mdmintstracya „NOWIN” : alica Zaciaze L 7, 
otwarta od 9— | w południe i od 3—5 popołudniu. 


Na Lwów Skład i Ekspedycya: Agencya 
Sokołowskiego, Pasaż Hausmana L. 2. 


mA =. 


Kedakcya I Administracya Nowin": Kraków, ul. Zacisze L. 7, Tel. 512, 
Redaktor przyjmuje od godziny 11 do 12 w południe. — Ekspedycya 
. win* poranna w drukarni Rynek gł. L. 6. 


REDAKTOR NACZELNY: 
LUDWIK S5SZCZEPANSKI. | 


oee = 2 mm E a a a o u 

| Wiadomości ustnie, telcionicznie i listownie przyjmuje Redakcya (Tel. 512) 

3d godziny 9 rano do godzny 8 wieczorem w biurze przy ul. Zacisze 7, 
Rękgpisów nie zwraca się 

Z Z Z Z ZZO, 


"GWINT" wyr! 


Bunt chłopów i pogromy w Rumunii, 


liewoltx chłopów rumnńskich, skierowana w 
pierwszym rzędzie przeciw żydam, ogarnęła calą 
Wołoszczyznę. Kilka tysięcy żydów, dzierżawców, 
pachciarzy i sklepikarzy pu wsiach t malych mia- 
steczkach rumuńskich, schroniło się już za grani- 
cę na Bukowinę du Seretu, Nowoslelicy, Czernio- 
wiec, Ickan i Suczawy, uciekając przed rabacyą 
chiopską: panika ogarnęła wszystkich żydów ru- 
mnúskich. Po wsiach grasują wielkie bandy chłop- 
stwa, do którego przyłączyły się szumowiny miłej- 
skie „malhagli”, plądrując karczmy, domy i skle- 
py żydowskie 1 dopuszczając się gwaltów, przy- 
pominaiących pogromy rosyjskie. 

Akcyą chłopów kierują, jak słychać, atndenci 
rosyjscy. emisńrynsze „Zairiązku islinno ruskich 
ludzi*, wprawnych już w urządzaniu pogromów. 

Co wywołała ten ruch agrarny ? Co spowodo- 
wału te pogromy? 

Zwykłe przyczyny: nędza i ciemnota. Nęń: 
wśród chłupów rumuńskich skutkiem głupiej go- 
spodarki bojarów | żydów jest straszliwą, a gro- 
ba clamnota kieruje żywiołowo instynkty zrozpa- 
czonej, wynędzniałej ludności na drogę rozboju 
1 gwałtn. W Rumnnli panuje także system wy- 
dzierżawiania posiadłości ziemskich (podobnie jak 


czeństwa. Kongres zakreślił sobie bardzo wielki 
program t minister słusznie apelował do społe- 
czeństwa, a zwłaszcza do kobiet i do stowarzy- 


może pozytrwne rezultaty, a nie tylko bankiety 
i uroczystości, hędące częstokroć głównym a bo- 
daj czy nie jedynym celem zjazdów międzynara- 
dowych. 

Cel jest ważny: ochrona dzieci od «padka, a ro- 
knje dohre nadzieje. Skargi na zepsucie i roepa- 
stę młodzieży nie są nowe, ale rząd i społeczeń 
stwo zachowały się biernie, aż to przybrało roz- 
miary zastraszające. Rubrykę „Z sali sądowej* 
zapełniają stale rozprawy przeciw dsieciom-ebro- 
dniarzom. Onegdaj dopiero wykazała rozprawa 
sądowa, że w Wiedniu istnieje „szkoła ełodziej- 
ska dla chłopców“ w wieku od lat 10 do 14. 
Rafinowani złodzieja posługują się następnie za 
parę cukierków tymi „wynczonymi* chłopcami 
w wykonania swego „przemysłu“. Jest t osobna 
szkoła dla dziewcząt i można sobie wyobrazić, 
że jedni i drugle z chwilą wstąpienia do szkoły 
złodziejskiej straceni są dla społeczeństwa, co wię- 
cej, stają się nie tylko czynnikami roskłzdczymi 

demorailznjącymi, ale i ciężarem dla państwa, 
które ich utrzymać musi. 

Prędzej czy późnłej dostaje się przecież i naj- 
większy „artysta* tego rodzaju na ławę askarżo- 
uych.Zebrane z okazyi kongreson dane statysty- 
czne wykazały między innemi, że w Wiednin żyje 
11.000 sierot bez opieki, bo nie przynależnych 


łowań. 

Od kilku dni mamy tn strejk robotników pie 
karskich, a następnie porznciło pracę około 25.000 
robotników i robotnie konfekcyi damskiej. Żąda- 
nia strejkujących w wielu punktach zupełnie uza- 
saduiona; zwłaszcza w przemyśle konfekcyjnym — 
męskim i damskim — panują istotnie opłakane 
stosnnki. Wielcy przedsiębiorcy wyzyskują robo- 
tników i drobnych „majstrów*, którsy n. p. ta 
nszycie całego ubioru otrzymują zaledwie 3 do 4 
koron. 

Strejk piekarzy nie daja się Wiedniowi silnie 
odczuwać. Chleba nie brak. Majstrowie piekarscy 
nparli się t nie chcą się nawet wdawać w roko- 
wanlą z robotnikami. Pomagają sobie niedoświad- 
czonemi siła! domowemi i dostarczają tąd pie- 
czywa, które nazywają „S£'eikgebdck* | drogo so- 
bie za to płacić każą, tak, że nie tylko nie tracą, 
ale jeszcze zarabiają na strejkn. 


Ogromne oszustwo kolejowe wa Lwowie. 


szeń humanitarnych, o poparcia podjętych nsi- | 


n nas w Galieyi wschodniej); szlachta rumuńska, 
bojarzy, żyje wygodnie w Bukareszcie, a dzier- 
żawcami majątków są przeważnie żydzi. Czynsze 
dzierżawne poszły w ostatnie dziesiątku lat o- 
gromnia w górę; dzierżawcy żydowacy, płacąc 
szlachcie wysokie czynsze, pniotą ze swej strony, 
wyryskują 1 uciskają chłopów na wszelkie spo- 
Soby. 

Stąd nienawiść rumnńskiego, ciemnego, wynę- 
dzniałego chłopa do żyda 1 w dalszym ciągu do 
bojara, 

Antysemityzm jest wogóle narodową cechą Ru- 
muna. Ustawy wyjątkowe przeciw żydom były tam 
niejednokrotnie uchwalana. I obeenie prefekci ru- 
muńscy na Wołoszczyznie zaniedbali, w karygo- 
dny sposób, zarządzenia środków ochronnych. Do- 
piero na skutek ogólnego alarmn i pod presyą o- 
pinii zagranicznej, prezydent ministrów Cantacu- 
xene zarządził energiczną akcyę, utrudniona tem, 
że niejednokrotnie wojsko nie chciało atakować 
chłopów, swych braci. 

(Patrz telegramy na str. 3). 


r rs . 
Z Wiednia. 
Krmgres dla ochrony daieci. — Szkoła złodziejska. 
— Jedenaście tymęoy sierot bez opieki, — Strejk 
piekarzy i strajk konfekcyjnych robotników i ro- 
bolnic. 
Z licznych kougresiw, które się ta w osta- 
taich czasach odbyły, Kongres dla ochrony dzieci 
zmaługuje istotułe na wielką uwagę i przyniesie 


do gminy, wydanych wprost na łup awanturni- 
kom i zbrodniarzom. Kto je wychowuje, kto utrzy- 
muje? Nikt, albo ludzie, którzy mają Interes w tem, 
aby małe i niedoświadezone dzieci sprowadzić na 
manowce. Albo np. te rażące i wprost barbareyń- 
skie stosunki w systemie utrzymywania niemowląt 
nieślubnych i podrzutków! Rodzice, pozbawieni 
wszelkich mczuć ludzkich, płacą jakiejś «ohienia 
5 kor. miesięcznie „za utrzymanie dziecka“ i jest 
rzeczą jasną, że nie chodzi im o utrzymanie tego 
nieszczęśliwego stworzenia przy życiu. To „fa- 
brykowanie anlołków* odbywa się niemal pod o- 
kiem władzy. Okropne stosunki wzbudziły wre- 
azcie sumienie gpołeczeństwa, a nawet rządu, 
które połączyły się da wspólnej akeyi dla ochro- 
uy dzieci przed zgubą moralną i fizyczną 

To też na kongresie minister sprawiedliwości 
dr. Klein zapowiedział imieniem rządn szereg u- 
staw, mających złemu zaradzić. Minister wyrasił 
przytem nadzieję. że akcya podjęta się uda, skoro 
„zdanu przekonać a konieczności reform nawet 
tę potęgę. którą najtrodniej przekonać można — 
rząd“. Ma więc, jak minister zapowiedział, nastą- 
pić ścisła kontrola władz nad temi, które przyj- 
mują niemowlęta na wychowanie, a w związku 
z tem gruntowna reforma przepisów opieknńczych, 
dalej zaprowadzone zostaną osobne sądy dla mlo- 
docianych przestępców (Jugendgerichte), osobne dla 
nich wydane zostaną przepisy karne, aby tym, 
którzy czy to z lekkomyślności, czy też z winy 
otoczenia dopuścili się wykroczeń, unożliwić jese 
cze powrót alho wstąpienie na drogę prawa, aby 
z nich zrobić jeszeze użytecznych członków apołe- 


Fałszerstwo biletów kolejawych na wielką skalę. 


Ze Lwowa piszą nam: 

W sferach kolejowych na głównym dworcu 
lwowskim gruchnęła wieść, że dwóch urzędników 
miano przyaresztować. Wiadomość ta okazała się 
prawdziwą, albowiem onegdaj istotnie uwięziona 
rewidenta Walerego Bełkowskiego, zastępcę na- 
czelnika drukarni biletów kolejowych i' panią 
Zdenkę Pelz, kasyerkę na głównym dworcu oso- 
bowym we Lwowie, 

Sensacyjna ta sprawa przedstawia się nastę- 
pująco. P. Bełkowaki, jako zastępca naczelnika 
drukarni biletowej, wyrabiającej bilety kolejowe 
dla całej Galicyi, obznajomiony był dokładnie 
z maszynami służącemi do drukowania tych bile- 
tów | miał do nich każdej chwili przystęp, na- 
wet po urzędowych godzinach. Owóż na tej ma- 
szynie fabrykował Bełkowski bilety II. i I. klasy, 
ważne na przestrzenie dalsze, temsamem droż- 
sze. Bilety dawał Bełkowski pani Pels, która 
je podróżnym zupełnie prawidłowo odsprzeda- 
wais, a dochodami z Bełkowskim niezawoduie się 
dzieliła. 

Dla umożliwienia tej wmanipulacyi, musiały tu 
działać jeszcze osoby trzecie, najprawdopodubniej 
konduktorzy. Bilety bowiem kolejowe są opatrzo- 
ne numerami porządkowymi dla każdej stucyi 1 
dia każdej klasy, a następnie na stacyach koù- 
cowych odbierane pudróżnym, przesyła się do 
dyrekcyi, w której specyalne biuro kontroluje 
numery i daty sprzedanych biletów z rachunka- 
mi kas osobowych i w ten sposób uniemożli- 
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wia ssalbierstwa w rodzaju tych, jakie obacnie 
odkryto. 

Owóż ażeby uniemożliwić odkrycia tej mal- 
weraacy| urządzono się tak, iż ktoś dowoził Bel- 
kowakiemu ze stacyi końcowych istotnie prawi- 
dłowo sprzedane i zużyte drogie bilety I. i II. 
klasy, które następnie w drukarni Bełkowski 
£ tymi samymi numerami na nowo aperządzał. 
Bilety te nowe dawał Pelzowej, a ta je podró- 
żnym sprzedawała. Pierwsze, autentyczne bilety 
dowiezione po użyciu do Lwowa, niszcsono zo- 
pelnie. W ten sposób odebrane ma stacysch koń- 
towych bilety tylko raz z tymi samymi numera- 
mi wracały do kontroli do dyrekcyl, co uniemo- 
źliwiało odkrycie oszustwa. W jaki sposób dy- 
rekcya kolei przyszła na ślad oBzuatwn, okryte 
jest na razie tajemnicą. Zdaje się, i£ posiużył tu 
przypadek, a także anonimowa doniesienie. Jak 
już zauważyliśmy, sprawa zatoczy szersze kregi, 
albowiem w manipulacyę tę wimieszana być mu- 
szą dalsze osoby. 

Rewident Walery Belkowski był ongi na- 
czycielem ludowym i ożenił się z ubogą inteli- 
gentną panną, nauczycielką muzyki. Dzięki wpły- 
wum żony, Bełkowski za czasów snmorządn Uge- 
dika został przyjęty do kolei państwowej odraxn 
w charakterze urzędnika wyższej rangi. Był dłu- 
gl czas stacyonowany w Stryju, a od tego csasu 
ciąży na nim — nie wiadomo o ile słuszne po- 
dejrzenie popełnienia grubej malwersacyi 
w tamtejszej kasie kolejowej. Ostatecunie posis- 
dają państwo Bełkowsey obecnie jedną, czy na- 
wet dwie realności we Lwowie przy ul. Szweda- 
kiej, obok kościoła św. Anny. Wiele też koszto- 
wał Hełkowskiego syn, który jako jednoroesny 
ochotnik w konnicy, naiłował w wydatkach do- 
równać swym zamożnym s doma kolegom pw- 
kowym. 

„Pani Zdenka Pels jest bezdzietną wdową po 
adjunkcie kolejowym. Jest to osoba jeszcze mèo- 
da, wzrostem okazała, o jasnych bujnych włosach, 
ale o niepięknej twarzy. Dochodzenia prowadzą 
równocześnie sąd i dyrekcya kolei. Wysokości 
szkody — o ile tego aami obwinieni nie poda- 
dzą — kolej nie zdoła nigdy oznaczyć, albowiem 
brak wszelkich materyalnych danych, jak długo i 
w jakich rozmiarach państwo ci sprzedaż fałszy- 
wych biletów uprawiali. 

Pani Pelz w więsienin prayznała się do winy. 


DUMA. 


Dyskusya głodowa. 

_ Petersburg. (ret. aj. tel.) Do wuloska w spra- 
wie astanowienia specyslnej komisyi dla reorga- 
nizacyi pomocy dla iudności dotkniętej klęską gdo- 
dową, przemawiał między innymi dep. Kedorow, 
reprezentant Petersburga, który wskazał, że ko- 
Riecanemi gą rudykalne reformy du sapobieśenia 


Żyd wieczny tułacz 


wedlug Eugeniusza Yue 
jepracował Walery Temioki. 
Ciąg delsry. 

— Kochane deieci... to serce aż rozdziera — 
rzekł Rodin, według zwyczajn podnosząc koniec 
małego palca lewej ręki do prawego oka, dla otar- 
eja łsy. która się raadka pokazywała. 

— Najbardziej zaś nderzyła mnie, że tak były 
dn siehie podobne — rzekł rządca — it trzeba 
mię im dobrze przypatrzeć, aby rozróżnić jedną od 
drugiej. 

— Pewno bliźniaczki — wtrąciła pani Dupont. 

— Jedna z nich — mówił dalej rządca — 
trzymała w złożonych rękach mały medal bron- 
zowy, zawiessony na szy) na łańenszku m tegoż 
metalu. 

Rodin trzymał się zwykla pochyło. 

Na ostatnie słowa rządcy, nagle się wyprosta- 


Pieczęcie 


wał, lekki rumieniec pokrył blade-jego policzki. 

U kogo innego te symptomaty małeby misły 
znaczenie, lecz a pana Rodina, przywykłego od 
dawna da Humienia, do nkrywania wszelkich weru- 
szeń, znamionowały mocne ździwienie i przestrach ; 
zbliżywszy się do rządey, rzekł doń głosem nieco 
zmienionym, choć wprawdzie z miną supełnie abo- 
jetną: 

— Zapewne to jaka pobożna pamiątka... Nie 
widziałeś pan, co było napisana na tym medalu? 

— Nie, panie... nie myślałem o tem. 

— I mówisz pan, że te dwie panny, bardzo 
pudobne były do siebie... 

— Tsk, panie!.. trudno je rozróżnić... Muszą 
to być jakieś endzozlemki.. Ponleważ zemdlały... 
przenłeśllśmy je dalej, na miejsce, gdzie suchy 
hyi piasek... Kiedyśmy się niemi zajmowali, spo- 
strzegliśmy za skałą głowę męśczyzny; usiłował 
się wygramolić ; biegniemy da niego 1 szezęściem 
przybiegliśmy jeszcze na czas, bo siły go już 
opnazczały ; upadł bezsilny na ręce jednego a na- 
Bzych ludzi. O! to ten bohater, o którym mówi- 
łem. On, nie poprzestając na ocalenin dwóch deie- 
wie, z przedziwną odwagą chciał jeszcne ratować | 
trzecią osobę... lecz sił mu już zabrakło i, gdyby 


kauczukowe | 


(stka ST. NIEMCZYK dawniej F. WOJTYCH 
wykonuje Kraków, Sukiennice 10. Firma założona w roku 1879. 


mie nasi ludzie, pewno woda byłaby go uniosła od 
skały, której sią trzymał. 

— Słusznie mówisa, to niepespolita odwaga. 

Rodin, głowę zwiesił, jakby nie złuchał tej 
rozmowy ; im więcej zastanawiał się, tem bardziej 
przejmował ga przestrach i zdaiwienie. Młode wy- 
ratowane detewczęta miały po piętnaście lat; 
odziane były w żałobę i aż do złudzenia były do 
siebie podobne; jedna miała na szyi medal bron- 
zowy; teras nie mógł już wątpić, że to córki ja- 
nerała Siman. 

Ale jakim sposobem znajdowały się one między 
rozbitkami? Jak się wydobyły u więzienia w Lip- 
sku? Dlaczego on nie został o tem Ławiadomiony ? 
(zy uciekły, czy zostały uwolnione ? 

Takie myśli nasnwały się kolejno Rodlnowi i 
jedna drugą usuwała, w każdym razie to fakt, 
źe międay rozbitkami znajdowały się córki jene- 
rała Siman. 

Stargana została osnowa, nad którą tak pilnie 
pracował. 

— Kiedy ci mówię o zbawcy dwóch dziew- 
czyn — rzekł rządca do swej żony, nie spostrze- 
gając zakłonotania Rodina — może sobie wyobra- 
Żasz, że ujrzysz jaklego Herkulesa? O! wcale nie. 


To prawie dziecko... tak młody! o pięknej twaray 
i dłagich, jasnych włosach... Zostawiiem mu awój 
płaszcz, gdyż był tylko w kossuli i w krótkich 
taarnych apodniuch i czarnych wełnianych pońcao- 
chach... prawda, że to osobliwane. 

— Rzeczywiście, marynarze tak się nie ubie- 
rają. 
— Zresztą, lubo okręt, na którym się znajdo- 
wał, był angielski, zdaje mi się jeduak, że to Fran- 
cus, gdyż mówi uasaym językiem tak dobrze, jak 
ja, lab ty... A nie mogiem się wstrzymać od iez, 
gdy dziewczynki odwyskały przytomność... Ujreaw- 
Szy go, da nóg mu się rzuceny, spoglądały na nie- 
go z wyrazem religijnego uczucia i tak mu dzię- 
kowały, jak gdyby modliły się do Buga... Putem 
oglądały się naokoło, jakby szukały kogoś; cod do 
siebie mówiły i głośno płakać zaczęły, rzucając 
się jedna drugiej w objęcia. 

— Co za nieszczęście, mój Boże! iluż to ludzi 
zginąć musiało. 

— Płęć trupów wyrzuciło już morze, gdyśmy 
brzeg opuszezali.. mnóstwo odłamów okrętu, skrzy- 
nie... 


Dalszy ciąg nastąpi 


Nionogramy 


herby, napisy oraz wszelkie inne grawury w złocie, srebrze i kamlenin 


wykenuje,Zakład 
art.-rytowniczy 


ST. NIEMCZYK dawniej*F. WOJTYGH ś72*ów, Sukiennice j1o. 


Firme zeiss w r, 1972 


EZ 


głodowi, ponieważ zwykłe drodki zaradcze, nawet 
w klasycznych krajach klęsk głodowych. jak w In- 
dyach 1 Chinach, nia są w stanie nie zdziałać. 

Następnie zabierał głos szereg przeważnie wło- 
ściańakieh posłów, którzy w namiętnych sło- 
wach omawiali kwestyę ze wszystkich możliwych 
punktów widzenia, jednak hez czynienia jakichkol- 
wiek konkretnych propozycyj. 

Dep. Radiczew podniósł nlen:ożliwość zorgani- 
zowania przez Dnmę bezpośredniej pomocy dla du- 
tkniętej głodem ludności. 

Prof. Kiesewetter z Moskwy przyłączył się do 
wywodów Rodziczewa, podkreślając kuniecznuść 
ustanowienia organu, któryby kontrolował zarzą- 
dzenia, stosowane przez rząd celem zapobleżenia 
głodowi I zakończył słowami: Jeżeli wykryjemy 
nadużycia, to zawołamy do rządu nie „ręce do gó- 
ryl*, jak to wczoraj powiedział Stołypin, ale „precz 
s rekami!“ 

Dep. Puriszkiewicz (awiązek ros. ludzi) rezy- 
gnuje wśród żywych oklasków s głosu; następnie 
jednak wstępnja na trybunę 1 oświadcza, iż ja- 
snem jest, że stronnictwa lewicy z kwestyi gło- i 
dowej robią istotny pmnkt swej taktyki. Celem : 
ich jest stworzenie w Dumie sztabu jeneralnegu 
dla rewolucyl. Mowca nie może pojąć. jak rewu- 
lucyjni socyalści znaleźli wstęp do Dumy, gdyż 
oni jako członkowie podburzejącej i egubnej dla 
kraju party pora Domą są snrowo karani. (Smie- 
chy | wrzawa). 

Wywody następnego mowcy Krnszewana prayj- 
mowała Izba śmiechem 1 wesołością. 

Dalsze obrady toczyły się okuło wniosku Ro- 
flezewa o odroczenie dyskusyl. 

Mowcy lewicy wśród ataków na Rodiczewa 
dumagają się natychmiastowych obrad i powzłę- 
ela uchwały, podczas gdy mowcy prawicy pople- 
rają wniosek Radiczewa, który też w końcu gło 
sami centrum i prawicy przyjęto. Przyjęto też 
wniosek » zamknięcia posiedzenia przeciw glo- 
som lewicy, poesem wiessorem przerwano obrady. 

Następne poaledzenie odbędzie się w piątek. 

Prasa o daklaracyi Stołypina. 

Petersburg. Prasa omawia deklaracyę mini- 
steryalną ogółem w krótkich słowach, przywiązu- 
je jednakże wlelką wagę do końcowej mowy Stn- 
łypina. 

Organ kadetów „Rjecz* pisze, że Stałypin bro- 
mił sachwianej pozycył rządu z wielkim talentem 
i temperamentem i wyzyskał błędy Bocyalnych 
demokratów, aby lch jeszcze bardziej odosobnić 
od reszty oposycyi. W sprawie oświadczenia rzą- 
dn, że nie mastraszy się okrzyku „Ręce du gó- 
ry* — pisze „Rjecs* — że nie ma wątpliwości 
mo da osobistej odwagi Stołypina, lecz są chwile, 
kiedy taktyka represaliów jest tylko następstwem 
śtrachn politycznego. Ta odwaga wobec rewolu- 
cyl Stołypinowi osobiście przynosi zaszczyt, je- 
dnukża nie zdoła podnieść jego wartości, jaka 
męża etano. „Rjecn* krytykuje następnie śmiale 
wyrany Stołypina, że ława miniateryalna nie jest 
ławą oskarżonych, przez co traci on klaca dn po- 
rozumienia się s ladem. 

Organ lewicy „Ruś* sądzi, że kobcowa mowa 
Stolypina oświeciła hengalskim światłem stosunek 
rendu do skrajnej lewicy. Na ławie rządawej 
wbrew oczekiwaniu ukazał się największy talent 
oraterski. Końcowa słowa trzeba było jednakże 
wypowiedzieć ben wzajemnego straazenia się pod- 
asna bieżących obrad Dumy. 


Odcięta ręka dziewczęcia, | 


Raku na mupis telegraficznym. — Porwanie pan- 
ny prada bandytów. — Ludzie tygrysy. 

Przed kilku tygodniami ludzia przechodzący 
gościhcem w pobliżu Waszyngtona ajreell prey- 
bitą do słapa telegrafcznega rękę Indzką. Była 
to lewa ręka młodej dziewczyny, wąska, staran- 
nle pielęgnawana i brakował w niej czwarty pa- 
lec. Policya sajęła się tą sprawą. Tekarx, zba- į 


dawszy rękę, oświadczył, że została ona odelęta 
z wielką zręcznością, prawdopodobnie za pomocą 
brzytwy i to za życia dziewczyny. Sądząc po glb- 
kości paleów 1 po drobnych włoskach na skórze 
prsypnazczano, że ręka należała do osoby umieją- 
cej grać na fortepianie, pochodzącej z sfery za- 
możnej; że nadto osoba ta była prawdopodobnie 
blondynką średniego wzrostu. Czwartego dnia po 
znalezieniu ręki nadszedł do policy! waszyngtoń- 
skiej list bogatego kupca Store s Nowego Yorku, 
w którym tenża donosi, że 19-letnia jego córka 
Lizzie została uprowadzona i że etrzymał liat pi- 
Sany po włosku z wezwaniem, aby złożył 10.000 
dolarów w pewnem oznaczonem miejscu, jeżeli chce, 
aby córka wróciła. 

W dwa dni później, gdy nie złożył pieniędzy, 
otrzymał pakiecik, w którym znajdowsł się od- 
cięty palec, oraz groźbę, że w razie dalszego 
oporu, otrzyma wiadomość, o odcięcin ręki swej 
córki. Store jako prawdziwy amerykanin nie przy- 
kładał wagi do graźby i oddał sprawę w ręce 
policyi, która jednak daremnie usiłowała odna- 
leść młodą dziewczynę. Wkrótce złoczyńcy wy- 
konali grożbę. Lecz ręka przybita na słupie tele- 
graficznym stała się dla nich fatalną. Detektywi 


! doszli Śladem krwi spływającej na biały śnieg, 


do dzielnicy włoskiej w Waszyngtonie. Przeszu- 
kali dom za domem i znaleźli na koniec w domu 
podejrzanym Lizzie Store z ohaudażowaną lewą 
ręką. Właścicielka domn Łucya Bellanota 1 mąż 
jej zostali zaaresztowani, poczem znalezione je- 
szcze trzech bandytów. Jeden z vich Bassonera 
były stadent medycyny, był? tym, który wedle 
wszelkich reguł chirurgii zamputował rękę mio- 
dej panny. Ojciec Lizzie nie może sobie przeba- 
czyć, że z taklem zaufaniem odnosił się do poli- 
cyi amerykańskiej 


W sprawie „jłarmowii”. 


Potrzeba dobrej cywilnej orkiestry daje się 
zawsze w Krakowie odcznwać. Zdawała się, że po- 


| trzebie tej uczyni zadość orkiestra „Harmonia*, 


która, zwłaszcza w ostatnich czasach, pod artysty- 
cznem kierownictwem dyr. A. Górskiego rozwinęła 
się i stanęła na pewnej artystycznej wyżynie, cse- 
go dowodem były koncerty „Harmonii*, które sn- 


| bla, co prawda przy udziale amatorów e miastu, 


taką wyrobiły markę u wszystkich miłośników mo- 
syki. Kraków cieszył się już, że nareszcie będzie 
miał swoją orkiestrą cywilną, dobrze skompieto- 


wang i zgraną, która w każdym wypadku potrafi | 


zaatąpić orkiedtrę wojskową, ale, jak zwykle u nas, 
mówiono dużo o „Harmonii*, ale hrakło tego, czego 
tej orkiestrze najbardziej putrzeba, brakło jej po- 
dobno ze strony Krakuwian materyalnegu poparcia. 
To też nikt nie powinien się zbytecznie dziwić, 
ktedy odrazu zaenaczymy, śe „Harmonia* stoi 
w przededniu rozwiązania.. 

W poniedsialek ubiegły zwołano walne zgro- 
madzenie członków „Harmonii*. Ogłoszano ja af- 
szami 1 w dziennikach, ale członków zebrało się 
zaledwie kilku, tak, że niepodobna było myśleć o 
walnem zgromadzenin, urządzono więe tylko po- 
ufną pogadankę, a której przebiegu udało się nam 
zasiągnąć kilka szczegółów. 

Przedewszystkiem podniesiono, że „Harmonia- 
znajduje się w krytycznem położeniu. Długi „Har- 
mouii* wynoszą podobno około 10.000 koron. Ja- 
kte się na to złożyły przyczyny, dużoby o tem 
trzeba mówić. Z jednej strony, jak ta już wyżej 
zaznaczyliśmy, rzeczywisty brak poparcia ze strony 
Krakowian, a nawet samych członków, stanowi bo- 
daj czy nie najważniejszą przyczynę. Tej aboję- 
tności bowiem należy przypisać, żetrarzęd „Har- 
monii*, widząc, że ma poprostu zwiąsane ręce, nle 
rozwijał odpowiedniej akeyi, aby przesileniu, jakie 
dzisiaj przybrało groźne rozmiary, eapobiedz. Dość 
wspomnieć, że zarząd nie przedstawił nawet spra- 
wozdania ze swej działalności. Z droglej strony 
„Harmonia“ nie była należycie administrowaną. 


Podobna z teatrem zawarty sorta? taki kon- 
trakt, że Harmonia dopłaca jeszcze do utrezyma- 
nia swego kompletn teatrulnego (Co prawda, or- 
kieatra teatralna wcale nie cieszy się uznaniem 
publiczności i pozostawia wiele do życzenia |) 

Wobec tego nie możnasię dziwić, że „Harmo- 
nia* atanęła nad przepaścią i że ją uratować mo- 
że tylko jakaś wydstna pomoc czy to ze strony 
miasta, czy miłujących musykę | uznających po- 
trzebę istnienia takiej orkiestry w Krakowie o- 
sób prywatnych. 

Wszystkie te stosunki spowodowały, że naj- 
bardziej nawet czynnym jednostkom, które prato- 
wały nad tem, by „Harmonię* udoskonallć, stwo- 
rzyć z niej zespół prawdziwie artystyczny, w koń- 
cu opadły ręce. W najbliższym czasie resztą u- 
atępuje dyrektor artystyczny „Harmanii* p. Gór- 
ski, którego niedinga delałalność wykazała, czem 
może być „Harmonla*, pod kierunkiem takiegu 
mnuzyka-artysty prowadzona. Ustąpienie p. Gôr- 
skiego, który zamierza wyjechać do Warszawy, 
byłoby dla samej „Harmonii* klęską nie powe- 
towaną. 

Gdy słę zważy to wszystko, nie wyda się 
przesadzonem zdanie, jakieśmy wyrazili na wstę- 
pie, że „Harmonia* znajduja się w krytycznem 
położenia. Podoieśliśmy saś ten fakt bez oslonek 
dlatego, że za kilka dni ma się odbyć drugie 
walne zgromadzenie, na które zjawić się chyba 
powinni wszyscy, którym los tej „narodowej ka- 
pell“ leży na serca. 


O tanie mięso. 


Wśród rześników w Podgórzu i Piaskach wiel- 
kich zawrzało w ostatnich czasach jak w uln. 
Przyczyna tego wrzenia jest następująca: 

Magistrat krakowski wydał zarządzenie, że 
mięso sprowadaane do Krakówa e Podgórza i Pia- 
sków wielkich mnai być w Krakowie badane przet 
weterynarza i opatrzona plombą. „Test to zarzą- 
dzenia dla Plaszczan i Podgórzan i niewygodne 
1 uciążliwe. Gdyby jednak mięso to było badane 
na rogatce, byłoby z tem pół biedy. Ale, nieste- 
ty, sprawa przedstawia sję inaczej. Mięso to bo- 
wiem muszą rzeźnicy podgórscy i z Plasków wo- 
sič aż do rzeźni miejskiej na Grzegórzki, bo tam 
urzęduje weterynarz i tam je zaopatrują w plom- 
by. Wspomniani rzeźnicy skarżą się głównie na 
to, że mięso, jakie oni przywożą do Krakowa, 
jest już badane przez dwóch weterynarzy, a mia- 
nowiełe w Piaskach I w Podgórzu, więc badanie 
go po ras trzeci jeat już chyba zbyteczne i bez- 
celowe, a jak twierdzą w Piaskach, jest tylko 
szykanowaniem rześników s Plasków. 

Pvdnieśli więc wspomniani rzeźnicy larum aby 
aarządzenie to zostało zniesione Ze względu na 
Interesy klasy najuboższej trzebaby temu tylkó 
przyklasnąć. Obecnie, przed świętami, kiedy ruch 
sią swiększy i zwiększy się sprzedaż mięsa, rze- 
źnicy £ Plasków i Podgórza, msjąc do zwalcze- 
nia takle przeszkody, mają zamiar wcale mięsa 
do Krakowa nie dostarczać. 

Trzeba zaznaczyć, że mięso to jest znacznie 
tańsze od mięsa, sprzedawanego przez rzeźników 
krakowskich | że muóstwo ludzi nie może sobie 
pozwolić na krakowskie mięso. Gdyby więc rze- 
źnicy z Plasków i Podgórza nie dostawili mięsa 
do Krakowa, to spowoduje tu znowu wyśrubowanie 
cen mięsa w Krakowie, co się dotkliwie odbije 
na ludności 

W Interesle więc ogółu, w interesie szerokich 
kół naszego miasta, juź dosyć dręczonych droty- 
tną wszystkich prawie artykułów żywności, way- 
wamy magistrat, aby się zajął tą sprawą. Czyni- 
my to zawczasu, aby magistrat nie zajął się tem 
dopiero po świętach, kiedy już jego pomoc będzie 
mniej potrzebna, ale odrazu, przedtem, zanim się 
zacznie właściwy ruch przedświąteczny. 


M. MC. DONNEL BODKIN. 


Nie własną ręką. 


(Dokończenie). 


— Dlaczego wziąłeś pan karafkę r okna i po- 
stawił na książce ? 

— Miałem pragnienia i chciałem mig napić 
wody. 

— Ale karafka pełna była po brzegi? 

— Może chciałem ją zabrać ze słońca. 

— Postawiłeś ją pan na stole, gdzie słońce 
tak samo świeciło ? M 

— Nie mogę sobie naprawdę wszystkich tych , 
azczegółów qrzypomnieć. 

Eryk zaczął tracić panowanie nad subą. 

— Mówmy więc o czem Innem — rzekł Back 
po rag trzeci — Wyciągnył s kieszeni drobne ! 


papierki z wypalonemi dsiurkami i podał je świad- 
kowi 

-— Może pan o tem co wiesz? 

Chwilę Eryk milezał; usta ściąznęły mu się 
kurczowo. Potem odrzekł krótko | wyraźnie: 

— Nic nie wiem. 

— Cey nie robiłeń pan nigdy doświadczeń z no- 
czawką ? 

Beck wyrzucił to pytanie tak nagle jak wy- 
strzał. 

— Nie, tego sa wiele! — odezwał się Wag- 
gies. — Sąd nie dla głupstw tu się zebrał! 

— Zdaje mi się, że to nie należy do rzeczy, 
pania Beck — zauważył sędzia łagodnie. 

— Proszę spojrzeć na świadka — odrzekł po- 
noro Back — a przekonacie się panowie, tzy to 
pytanie zbyteczne. 

Wszystkie oczy zwróciły się na Eryka. Twarz 
jego była bladości sinej, usta otwarte; strach 
1 zgroza przeglądały z jego oczu. 


— Cey nie robiłeś pan nigdy doświadczeń 
s soczewką? — powtórzył Beck bez litości. 

Nie było odpowiedzi. 

— (szy wte pan, że takiaj karafki można użyć 
samlast soczewki ? 

Znów mlłczenia. 

— Cey wiadomo paua, że nżywano już so- 
czewek de spowodowania wystreału armaty lnb 
strzelby? 

W tejże chwili Eryk przerwał milczenie; pra- 
wie mimo woli słowa wybiegły mu na usta. Głos 
Jego brzmiał dziko i chropawo, zaledwie był po- 
dabnym do ladzkich głosów. Takle tony słyszano 
nieraz dawniej, gdy tortury wydzierały męczonym 
nieludzkie jęki. 

— Psie wściekły — ryknął — przeklęty — 
odkryłeś wazystko. Tak, przyznaję — jestem mor- 
deregl 

I padł omdlały na ziemię. 

— A słońce uczyniłeś swoim wspólnikiem — 
rzekł Beck s niewzruszonym spokojem. 


Widmo powodzi. 


Kraków żyje obecnie w znaku powodzi. Wszy- 
sey o nłej mówią, wszyscy czyuią rozmaite przy- 
puszczenia, jedni przepowiadają wylew, inni, n- 
chodzący za powagę w tych sprawach, usyakujują 
wszystkich, że wylewn nia będzie, ale wszędzie, 
na ulley czy w kawiarni, w domu egy w restau- 
racyi powódź jest ciągle tematem rozmów, I t pe- 
wnuścią nigdy, jak rok dłngi, tylu Indzi nie idzie 
nad Wiałę, co w tych dniach 

A jakże wygląda Wisła? 

Widocznem jest, że stan wody na Wiśle się 
podnosi, ala nieznacznie. W nocy z środy na 
czwartek stan jej podniósł się nawet do 1:70 nsd 
zero, sle o godzinie 930 rano spadła wada do 
1:65 i mniej więcej tak się utrzymała do wieczo- 
ra. Na razie więc bezpośredniego niebezpieczeń- 
stwa powodzi niema, jednak widmn powodzi wisi 
jeszcze nad Krakowem. 

To powolne przybieranie wody w Wiśle ma 
swoje przyczyny, które wykazaliśmy już we wczo- 
rajszym artykule. Główną rolę odgrywają tn no- 
ene przymrozki, w górzystych okolicach wcale 
ailne. Te przymrozki spełniają, jak to już wczo- 
raj pisaliśmy, niejako rulę regulatorów, bo w uo- 
cy śnieg nie taje, a woda, powstała ze śniegu, ta- 
jącego we dnie, spływa powoli, nadmiernego wer- 
brania nie powodując. Z tej przyczyny górskie 
rzeki nie wzbierają tak, jakby się można było 
spodziewać, Soła n. p. utrzymuje się mniej więcej 
normalnie, a skutkiem tego i przybisranie Wisły 
odbywa się mniej więcej regularnie. 

Znawcy Wisły, którzy wińzieli już niejedną 
powódź i potrafią ją przewidzieć po pewnych, jak 
twierdzą, niemylnych znakach, są zdania, ż8 obu- 
enie powodzi nie będzie, bo na Wiśle 
niema piany. Piana bowiem, jeśli tylko na 
Wiśle się ukaże, ma być podobno niezawodnym 
znakiem, że powódź będzie. Tymczasem do dziś 
duia Wisła płynie brudna, gllbiastej barwy, ale 
czysta i bez plany. Według tego niebezpieczań- 
stwa wylewu jeszcze nle ma. 

W każdym razie Rudawa została już prawie 
wstrzymana | podniosła się niebywale, tak, że 
niewiele jej brakuje, może 160 m., aby się do- 
stała na most przy ml, Wolskiej. Gdyby dzisiaj 
było w górach cieplej, to Wisła wzblerze jeszcze 
bardziej, a wtedy widmo powodzi zaryauja się 
znowu nad Krakowem w barwach jaskrawszych, 
chociaż wezoraj widmo to zblakło bardzo ena- 
cenie. 


Dunajec grozi. 
O lla jednak Wisla nie przedstawia jeszcne 
nieuchronnego niebezpleczehstwa, o tyle niektóre 
rzekt górskie dają jnż uenaadniony powód do obaw. 
Wezoraj np. zawezwano telegraficznie do Słotwiny 
oddaiał pionerów, dla ochrony mienia włościan wal, 
leżących nad brzegiem Dunajca, koło Słotwiny — 
I wczoraj po południa wyjechał caly oddział s ło- 
dziami ratunkowemi t pontonami nadzwyczajnym 
pociągiem do Słotwiny. Bliższych szczegółów nie 
zdołaliśmy w tej sprawie zasiągnąć, nie ulega ja- 
dnak wątpliwości, że skoro już zawezwano wojska, 
niebezpieczeństwo musi tam już być wielkie. 


r b eg 
Co słychać w mieście? 
Kraków, dnia 22 marca 19/4, 

Qficyalna wlosna, jaka według kalendarza zaazg- 
la się wczoraj, oatudziła trochę zapsły i przyćmiła 
nadzieję, jaką żywili wszyscy, którym już zima tegu- 
roczna dała sią nż nadto we zuaki. Spodriowallimy 
się, ża z nadejściem 21 marca odrazu Wszystko aig 
zmiem, na niebie zajaćnieje cłepła słońce, a tymeza- 
sem — mieliśmy wczoraj takie zimno, taki przenika- 
jący do szpiku kości wiatr, że trzeba było i kołnierw 
postawić, by nie zziębnąć. I nawet śniegu nam nie 
brakło, bo padał coś na cztery zawody. 

A jednak, mima wszystko, tchnienie wiosny już 
była czuć, Na niebie, dotychczna ołowlano szarem, Za- 
ozęły ulg ukazywać pnazyate biala chmurki, z puza 
których przeglądał czysty błękit, a na nim tarcza alo- 
necria jakby jakaś jaśniejsza i pogodniejaza. Były 
chwile, że promienie nłoneczne przednrły sig przez 
chmury i zalały ziemię, ale to były tylko chwile, bo 
zresztą zimno mieliśmy porządne. W każdym raele 
jednak wlosna jog się zaczęła w kalendarza, zacznia 
mię niezadłngo i w rzeczywistości, 

Pobór wojskowy. Wczoraj odhyła mię pod przew. 
r. Epsteina posiedzenie sekcyi wojnkowej. Nekcyn n- 
chwalila przyjąć do gminy 46 vsób, które wniosły pon- 
dania o przyjęcie, 4 osobom axkcya przyjęcia odmówi- 
ła. W końcu nekcya wydelegowała da głównej kaminyi 
poborowej Jako członków ze strony Rady m. radaów 
pp. Epatelna | Gudzickiego, jako zastępeów radców pp. 
Drobnera | Jawarnickiego. 

Walne zgromadzenie Towarzystwa wzajemnej pa- 
mocy urzędników magiatratn odbędzie mię w niedzielą 
dnia 24 bm. o godz. 10 rano w sali Rady miejskiej. 
Na porządku dziennym znajdnje się sprawozdania za- 
rządu, wybór wydziału itd. 


PAPIERY do prześwietlania z JANECZEK & ZIEMBIGKI 
negaty wne i pozytywne. tylko pierwszorzędnej jakości, stale świeże - Kraków, Rynek główny L. 8.” 


HERBATA 


oryginalna chińska, o wybornym smaku, we własnem opakowaniu, 


Sprzedaż hurtowna i detaliczna, 


Dr. NIEĆ i SKA, w Krakowie, Rynek L. 26. + 


z" a 


Nabożenatwa pamiątkowa. W sobotę dnia 23-go | ho spostrzagłary drogi kuferek, równieź do iputeina | bra pastostą. Ponieważ rozruchy przybierają ogrom- Klarycy we Francyl. 
marea b. r., jaka w 113-łetnlą rocznicę przysięgi Ta- | należący, skradł go. A w kuferku tym znajdowała się | ne rozmiary istojące do dyapozycyi siły wejskowe Paryż. Minister wojny Piquard po otrzymaniu 
densza Koścjnazki, odprawionam będzie Nabnżeństwo | blelizna, książka robotnicza i wojakowa Epsteina. — | nie wystarcezją, reąd powołał 80000 rezerwistów, | dokładnej treści rozstrzygnięcia Rady państwa 
pamiątkowa w kościele N, Mary} P. o godztnie 11-tej | Obawiając się kary, drapnął Lieaser z Podgórea i po- | eo jnż sama wskazuje, że rząd położenie ocenia | zarządził, aby pewną liczbę seminarzystów, któ- 
przed południem, na które Wydział Towarzystwa Imle- | Jechał azokać ezezęścia w daleki Świat. Zajechał do | bardzo poważnie i jest zdecydowany porządek z ca- | rzy e powodu błędnej interpretacyi nstawy woj- 
nia Tadeusza Kościuszki patryotyezną Publiczność za- | Gracu, tam wszedl w atozunki z pewnym księgarzem | łą siłą przywrócić. akowej powołani zostali pod broń, wypuszczona 
prasza, i wyjechał dalej jako agent ksalęgaraki. Kilkanaście Aukaraszt. Onegdaj zaszły w Vasluj krwawe | w najkrótszym czasie na urlop i uwolniono od 


Święta dziacl odbędzie slę w niedzielę 94 b. m. | razy był w TLeoben i w łu 1 wszędzie naciągał | niepokoje. Rabujących chłopów zaatakowało wojsko. | ałnżby. 
w sali hutelu Saskiego o 3-ej pop. Doehód przezna- | kogo tylko mógł, przedstawiając się za agenta, prze- | Dwóch chłopów padło, wielu jest rannych. | Skutki katastrofy okrętu „lena“ 
czony na głodne dzieci łódzkie. Komitet, złożony z gro- | mysłowem | t. p. Ostatecznie dopóty dzban wodą nosi, Położenie w okręgach Botuszany i Putna jest Paryż. Z Tulonu donoszą, że wielkie manewry 
na uczniów szkoły Aztnk Pięknych, ciekawy i bogaty | póki sią ucho nie rwie. Więc i Liesserowi nareszcie | bardzo poważne, ala znaczna ilość wojska może | eskadry morza Sródziemnego zostały odłożone s pa- 
ułożył program. musiała się noga powinąć. Doszło da tego, że sądy | już przeszkodzić większym rozruchom. | wodu sasłabnięcia admirała. Przypnazczają atoli, 
Z sali koncertowej. W piątek 22 b. m. odbę- | w Leoben i w Ischlu rozpiauły za nim laty gończe i Czernlawce. Botuszany są podobne do kupy | że przyczyną odwołania manewrów była katastro- 
dzie nię w wall atarego teatru recital fortepianowy, | w atycznin b. r. Liesaer został w Gracu aresztowany. gruzów. Szkodę tamże oceniają na przeszło czte- | fa na okręcie „Jena“. 
w kiórym wezmą udział uczniowie prof. Lalewicza | Wczoraj nądzono go tylko za kradzież, popełnioną w | ry miliony koron. Znalezione podczas rabunku | Wielka kradzież pocztowa. 
wraz z uwoim profesorem. W programie ną ntwory | Podgórzu, do której Liesser się przyznał i skazany zo- | w bankach papiery wartościowe nważali chłopi za Paryż. Policya uwięziła intywidanm, które na 


Bacha, Beethovena, Chopina, Liszta, Schuberta | Scho- | stal na 3 miesiąca ciężkiego więzienla z pestem co ty- | zwykły papier i podarli je. Wille wielu bogatych 
manga, wreszcie jako główna atrzkcya, Suita Aren- | dzień. Za sprawki, popełnione w Leoben 1 w Ischlu, | rodzin zniszczone wras z nagromadzonemi w nich 
skiego na dwa tortepiany. Wykonawcami tego pro- | będzie Llesser sądzony w lachlu pod Wiedniem, dokąd | dziełami setuki. 


parowcu, kursującym między N. Jurkiem a Ha- 
wrem, skradło worek pocztowy s listami warto- 
ściowemł na kilkaset tysięcy franków. 


gramu będą p. bernsielnówna, która odrazu w pler- | po odsiedzenin kary w Krakowie zostanie adatawiony. Seret. Większa część żydowskich mieszkańców Papleż ojcem chrzestnym. 

wazym raku po uktńczeniu konserwatoryam zdobyła Wisła opada powoli | niebezpieczeńatwo powodzi | miasta Michajleny uciekła. 2000 chłopów tiągnie Rzym. „Ossaryature Romana" donosi, że król 
krakowskiej szkole dobrą uławę swoimi występami | niknie. Do rana puziom wody obniżył aig o 10 em. i | na Michajleny. Pogłoska, jakoby Michajleny stały | hiszpański zwrócił się do papieża £ prośbą, aby 
w Nlemezach, dalej p. Zborowska i p. Feldstain, te- | wynosi 150 nad 0 wczoraj w płomieniach, nie potwierdza się i po- | był ojcem chrzestnym spodziewanego dziecka je- 
goroczni abituryenci konuerwatorynm i pp. Gnz, Ko- Przymrozki w górach powatrzymnją tajanie śnie- | wstała stąd, że widziano łunę palących się nieda- | go. Papież oświadczył gotowość na to. 

lischer i Rosenblum. Dochód z kancerin przeznaczony | gów. (AKC stodół. | zapali wefisiy 

jest na mające się utworzyć atypendya dla niezamo” Z Rady mlejskiej. Na wczorajszem posiedzeniu í 


Czerniowce. (B. kor.). W Michajlenach panu- | Londyn „Snfrażystki* znowu wczoraj urządziły 


śnych nezniów konserwatorynm krakowskiego. Rada zniosła instytucyę stróżów nocnych, zapewniając je panika. Wielu bogatych żydów uciekło. Po- | pochód I chciały wejść do parlamenta. Polleya 


W Kola artystyczno-literackiem uabędzie sig d. | stróżem Inną pracę w zakładach miejskich. głoska o udziale austryackich chłopów w rabun- | wstrzymała je. Liczba uwięzlonych dotychczas ao- 
Pal a l AOC EL Z pad poduazki. Jak niebezpiecznie jeat chować | kach jest pozbawioną wszelkiej podstawy. W no- | frażystek wynosi 86. 
walne zgromadzenie czł nków Kola. pieniądze pod poduszkę, o tem powszechnie wiadomo. | cy ma przybyć wojsko do Michajlen, e powo- 
Z teatru ludowego. W sobotę dnia 23 marca o | Już choćby ta mamo, że mnóstwo ludzi ma ten zwy- | du której to wiadomości ludność się uspokaja. 
godz. pół du ósmej wieczorem odbędzie wię przedeta- | czaj, powinno wystarczyć, bo przecie dlstego właśnie Bukareszt. We Vivolari schwytali chłopi pro- R itości 
wianie na dochód p. Władysława Kicibaklego z bar- | zlodzieje mogą latwo kraść, wiedząc, że pod poduszkę | kuratora państwa, a w Stance splondrowali dom ozmalloścI. 
dzo urormaiconym programem. Część pierwszą wypeł- | warto czasem włożyć rękę. Sparzył się na tem onegdaj | ministra sprawiedliwości. Testament na ulley. Stanisławów był w piątek 
n! sympatyczna | aktowa knmedyjka p. t. „Teodó- | rzeźnik z Podgórza p. Żychowicz, który, mając wię- Czerniowce. (B. kor.). Pięć dworów leżących | widownią ciukawego zdarzenia. Do miasta przywie- 
luda“, część drugą monologi p. Kicińskiego, kuplety | kszą kwotę w pagiłaresie, włożył pugileres pod podu- | w pobliżu Sinonte w Rumuni! splondrowanych. | zriono z sąsiedniej wsi umierającego wieśniaka na 
p. Zaremby i deklamacya p. Galińskiej, a ua końcu | szkę i zasnął. Kiedy slę przebudził, apostrzegł, że mn | W Sjnoute samem spokojnie. wozie i zamiast zawieść go do lekarza — zajechano 
udegranym zomtanie pałen dowcipu wodewil p. t. | brakuje 50 koron. Dał więc znać na policję, która przwd dom notaryusza p. Burzyńskiego, aby wobec 
„W sądzie amerykańskim". Ceny miejac zwykle, bile. | wdrożyła śledztwa i przekonała się, ta pieniądze te — = niego umierający mógł rozporządzić netatnią awą 
ty są Już do nahycin w sklepie „Narmacya* (Szew- akraala Żychowiczowi jego służąca, 16-letnia Marya wolą. Testator, który już był w agonii, leżał bez- 
aka 2) ych. Mała złodziejka, niewprawna jeszcze widocznia rr ins władnie na wozie, zawodząc mglisteri oczyma i roz- 
E mam a KLASA; kalala | = mdh posaat mi wera awf j. |. LELEQRAMYSĄNOWINŚ o eiaoa RE am 
dochód artystów : „Co kto lubi“, nowy program sece- | achowała do awego knferka, gdzie je znaleziono i ade Bogohojny otać przed sądem. tyuez, pisarz, który notował zlecenia umierającego, 
syjny, n wieczorem o g. pół do ósmej na ten sum cel | brano, ale Zychównę waadzono do aresztów. Dobint nią Tarnopol. (T. pryw.). sąd przysięgłych w Tar- | oraz mnóstwo publiczności, która zwabiona niuzwy- 
„Wyprawa po złote rnno* G. C, nie powiódł, nopolu wydał już wyrok w snanej sprawie ks. kłem zdarzeniem otaczała wkoło wóz umierającego. 
W Reauraie urzędniczej odhędzia się w sobotę Napad bandytów wa Lwowie os miesskanie p. | Kopytcraka, który, fałszując weksle, zrujnował | Drżcą i stygnącą ręką brał chory za pióro, by na- 
dnia 23-gu b. m drugie przedstawienia „fglelków re- | Mikolnscha — był tylko fikcyą. Sprawcą kradzieży | wielu chłopów. Sędziowie przysięgli zaprzeczyli | kreślić znak odręczny. „A sów 
sursowych* z awy, bardzo urozmaiconym, a weso- | był wam ułażący dra Mikolascha Łatka, którego ban- | wszystkim pytaniom w kierunku zbrodni oszustwa Zapisywał majątek żonie, tęgiej i uradziwej wło- 


> z i ciance, Swi i tego aktu prawnego było mnó- 
iym programem. Watęp tyłko dla członków Remursy. | dyci mieli poranić | związać, a który faktycznie sam | eg do ka. Kopytczaka i jego towarzyszy i to ściance. Świadkami R p Lk 
Początek o gudzinie 7-ej wieczarem. Dilety są Już do | się związał i zadał sobla kilka lekkich nic nie zna- | znaceną większością głosów wobec czego trybu- | stwo ciekawych i gawiedzi. Po sporządzaniu testa- 


i j dze 

nabyeta, czących zan. Łatka i kucharka pp. Mikolaachów do- | nał uwolnił obwinionych od winy i kary. Prokn- | menta ruszóno do domu. chory jednak w dro 
Walne zgrom. oddziału kolar. „Sokoła“ krak. | stali się pod kluce. rator wniósł zażalenie nieważności. ay sęki, rd długo jesze i OC 
wybrało naczelnikiem Fr. Eberta, vice-naczel. M. Kar- Łatka, chcąc wywołać padejrzenia, że napadu do- Papiery nuncyusza. = Na niezwykły sposób sporządzania mentu 


pińskiegu, uekrotarzam W. Jankowakiego, kapitanem | konali bojowcy rosyjacy, porzucił koło siebie kawałek Wledań. „Vaterland“ donosl: Z powodu wyda- 
jazdy L. Skang, kapitanem 3 jazdy L. Kowalskiego, | jakiejś gazety rosyjskiej, a nadto kopertę liatową, za- | nią arebiwam b. noneyatory papieskiej w Pary- 
gospodarzem G. Hulubka, Do zarządu wybrano: K. | adresowaną w języku rosyjskim. 


Legenda o śplącem wojsku. Przed izbą karną 
w Bytomiu stawał, jako oskarżony redaktor „Pole 
tu, papież wyraził cesarzowi Franciszkowi Józe- | ką” p. Wojciechowski. W dodatku „Polaka“ umie- 


Fajorka gr. „Bęfnera, Wład glicdtklękod E ieis Repertuar teatru miejskiego w Krakowie. fowi głębokie podziękowanie. Cesarz odpowiedział, and swojego ctim nowstszą laganda. Prokuraton 

„2. gal. stow. Wzaj. Fam. Sług państw. Otrry- Plątek: „Clerpki owac*, komedya w 3 akt. Ro- | że lat, go, że EF wyświadczyć Stolicy Apo- GADA ane åo raen wniósł dla 
mujemy następująca pinnas „Jako przewodniczący stow. | pątta Braco, (popal. stolskiej przysłagę, która papieża napełnia ta- | oskarżonego o 100 marsk kary lub 20 dni więzienia. 
mam 'zaizczyt prosić Szau. Redakcję o umieszczenie Sobota Bole”, dramat w 4 akt, St. Przyby- | klem zadowoleniem. Przy tej sposobności minister | Przedawszystkiem ostatnie zdanie w legendzie. ża 
x anolm piimie wzmianki udnońole do natatki z Wal- | wowąkiego. spraw tagranfcenyćh Askrenthai I "ambasador-w=| ryceree pówsładą Ay zospocznją Się Wolan aiei 
Begu Zgromadzenia, umieszczonej w nrza 77 „Nowin“, Niedziela o godz. 8 popoł.: „Ach to Zako-ed | Paryża Kuevenhlller otrzymali wielki krzyż Or- | rę, ma być niebezpieczne, poniewa? wskazuje strejk 


de Stowarzyszenie uaure vficyalnie jako takie żadnej | nęż kom. w 3 akt. O. Kraatsa, przerobił A. Wa- | deru Plusa, zań radcy ambasady Memes i Palffy | szkolny w Poznańskiem. Sąd nia dostrzegł w legen- 
akcył wyborezej nie przednięblerze i że wydział nasze- | jewyk; (cany zniżone do połowy) wielki krzyż oficerak! Orderu Grzegorza. Oprócz | dzie nie podburzającego i uwolnił p. W. od winy 


Ko utowarzyszenia nie zamieni alg bynajmniej w ko- Niedziela o godz, 7: „Mąż z grzeczności”, | tego papleż kazał przesłać hr. Aehrenthalowi | i kary. 
mitat KAWĄ śe popierania kandydatary p. dra Zy- | kem, w 3 akt. Abrahamowicza i Ruazkowskiego. swoją fotografią z własnoręcznym podpisem. | Dowcipy z zawalone) Dumy. 
gmunta Marka z I okręgu. Również walne zgromadze Poniedziałak: „Dziady“, acony dramat. w 7 Hakata sądzi. Jedun z kadetów: 


nia aprawą tą woale się nie zajmowało. Natomiast 
wazyacy Słndzy pańatwowi postanowili przy obecnych 
wyborach popierać tych tylko kandydatów, a między y 


akt. A. Mickiewicza (ceny zniżone do połowy. Poznań. Przed tutejszą Izbą karną odbyła się — Bądź co bądź biurokracya zatroszczyła sią 
dzisiaj rozprawa w sprawia odwołania się exłon- | skutecznie o losy reprezentacyi narodow. 
ków głównego zarządu związku „Straty“, którzy ZA 


IE ia E a ro Liz, EE ES Relegowanie hajdamaków. | s} członkami Reichstagu, a przeciw którym w dnin — Trwania obacnej kadencyi jest w katdym ra- 
ggss Proba zazo ych dalęręeów Służby, pań Lwów. (Tel. pryw.). Senat uniwersytetu lwow- | 31 lutego wstrzymano na rasie postępowanie, mia- | zie przedłużone conajmniej o dni kilka. zanim z0- 
sake i i 7 skiego relegował z uniwersytetu 11 słuchaczy | nowicie przeciw członkowi lsby panów Kościel- | stania zreparowany aufit... A 

3 oczeiwi asperantyści Otrzymajemy uastępujący | na zawsze, dwóch na 4 półrocza, dwóch na dwa | skiemu, posłom do Reichstagu | sejma pruskiego Jeden z Rosyan mówi do posła polikiego. 
omanikat półrocza, a jednemu uchwalił udsielić nagany — | Dziembowskiemu, Stychlowi, posłowi do Reichs- - Milion rubli i takie niedbalstwo | 


Kongren niemieckich i polskich euperantystów od- 
będzie się w Allenstein (Prany wschodnie) w czagla 
tegorocznych Zialonych świąt. Na porządku dziennym 
bodzio: Omówienie wzajemnego stosunku tych dwóch 


Są to wszystko akademicy ruscy, uczestnicy na- | tagu Mleczkowskiemu  posłowi sejmowemn Mi- = Cóż pan „obce ch odpowiada zs = 
pado na uniwersytet. Co do jednego, z 11 rele- | erskiemu. Odwołanie zostało odrzuconem a wy- | wielka suma, wiąc wielkie niedbalstwo. W żadnem 
gowanych, postawi senat do ministeratwa oświaty | mienionych skazano na grzywny po 30 marek. innem państwie podobnej osobliwości nawet za taką 
wniosek, aby wydalić ga ze wszystkich uniwersy- Powódź ustaw. ceną nie możnaby kupić... 


ge z, Sag aj I omode e | ew w Mul. Sldtwo zmromaał ani | Patery (Pe aj LI wozem pa | Oblitwae Tal lezy udam volant je 
sią Pi Ta PWR" ró zmocznie, ponieważ, jak wiadomo, studenci rnacy | gjedzeniu Dumy prezydent Gołowin podał do wia- ZE ALA OET 
E Poczelwcy el eaperantyści! Teraz jaż, owy- | pie wezwanie senatu do śledstwa dyscyplinarnego | domości, że prerydyum atreymało oprócz budżetu te ewentuslności z powodu dzisiejszej deklaracji ga- 


Zielonych świętach, możemy się nie stawili. 54 projektów ustaw, których treść podaną jest | (; CE AKA „GAY tic KIE 
kaca AE OEG l AGCA w deklaracyi prezydenta ministrów. Na jednem ben ia EEE EN i Thog ae 
wdaż” Kongres eaperantystów jnż znajdzła apo- g najbliższych posiedzeń powziętą będzie uchwała 


sób... Pogromy W Rumunii. hh R i te projekta mają być przedkła- 


Z mali sądowej. Przed trybunałem karnym pod 


Jaka będzia pogoda w piątek ? 


przew. radcy Raczyńakiego toczyła się wczoraj rozpra- Wiadomości z Rumunii nadchodzą sprzeczne; Anarchiści w Bułgaryi. g sk f mE 
wa przeciw Frnestowi Liesserowi, 3l-ləetnlemu pomo- | rząd rumuński próbuje osłablé Sasani rozru- Zofia. Policya wykryła, że graja anarchistów PŚ PORE BE) Roa 
salkawi ńlnsnrskiemu, oskarżonemu o cały szereg oszustw | chów i ogłasza, że już spokój zaprowadzono; na- | pod przewodnictwam anarchisty Gerczykowa, któ- ERY KEG odnie stopniowa poprawa, d 
1wyłudzeń Tieaser, aczkolwiek Jeat jeszcze człowiekiem | tomiast prywatne doniestenia brzmią odmiennie. ra jest pośrednio zawikłaną w aferę zamachu na ry, ag. s 

mlodym, jeat jnt jednym z niebezpiecznych oszustów, Czerniowce. Rozruchy chłopskie w Ramnnil do- | ministra Petkowa, rozdaje wśród nezniów głmna- ee 
t. zw. hochataplerów, grnunjących zwlaszcza po więk- | tknęły dotąd przeszło 1.000 rodzin żydowskich. | syalnych pisma ulotne anarchistyczne i broszury. sez 

szych miastach, Wprawla on sig pawnll do awego za- | 300 włości zostało splondrowanych. | Rozpoczęto w tej sprawie śledztwo. Skład Uriepianów 

wodu x widocznym skutkiem, bo akt oskarżenia wy- Czerniowce. Rozrnehy w Mołdawii przybrały 2 aenatu francuskiego. UE 


aly szereg jego aprawek. charakter rewolucyi | rozszerzyły się na Sześć po- Paryż. Senat wybrał na wczorajszem posiedze- KRAKOW., I. 39. L piętro, 
W lutym 1906 roku bawil Liemier w Podgórzu. | wiatów. Chłopi całemi bandami ciągną do miast | niu komlsyę, która ma zbadać przyczyny kata- Wao Wład. Fischera) Linia A—B. 
Pozonl mię tam z niejakim Szlojmą Epateinem, czeladni- | i plondrują mieszkania żydów. W wielu wypadkach | strofy na okręcie „Jena“. Senat obradował także (Dom Wga tad 5 
klem kowalekim, n że znajomość chciał przypieczętować | przyszło do starć z wojskiem, przyczem po stronie | nad interpelacyą w sprawie naanięcia z monet 


jakąś pamlątką, więe zabrał się do knferka Epsteina | chłopów wielu padłoi odniosło rany. Jednak itym | napisu „Bóg chroni Francyę*. Po oświadczeniu Stała pensya! 

1 skradł mn zeń 76 koron gotówką, arebrny zegarek | miejscowościom, gdzie wojsko odparło bandy, grozi | ministra skarbu, że chodzi tu o czysto administra- a 

z laheuszkiem wartości 32 koron, czapkę barankową i | ciągle jeszcze niebespieczeństwo. | cyjne zarządzenie, które można było wydać bez | Potrzebni są roznosiciełe, zarówno chłopcy, jak 
rozmaite części garderoby, których wartość przenosi Bandy chłopskie zwracają się teraz także pree- | pytania się parlamentu, przyjęto porządek dzienny | starsi Indzie. Zgłaszać się należy w adminiatracył 
AN koron. Ale mle zadowolnił się tą tylko kradzieżą, | ciw większym właścicielom ziemskim, których do- | 201 głosami przeciw 34. „Nowin*, ul. Zacisze 7, parter. 


see, Magazyn Mebli" "pasem, o e KAJETAN DUDZIAK 


poleca komyletne urządzenia pokoi, oraz przyjmuje wszalkia roboty dakoracyjna i tapicarskia po canach możliwia niskich. 


Ostatne Z powodu mającej nasiąpić demołacyi domu i zwinięela interesu ZUPEŁNA zegarów, zegarków, pierściemi, łańcuszków | wszalkiaj blżutaryi złotej I srabrnej 


© Wysprzedaż Nor m 
Y p ulica Grodzka 26, obok handlu WP. Suskiego. 


dni! ! 


EL eaa witstaru | Hotel Polski |[QQoooO 


Katolicka Dra Wł. Miłkowskiega , | budowlany | 


s7 Teatr i sztuka. 
w Krakowia, ul. Jana L. 6. || lózefa Kuleszy | w o AE > | Tuchowskie 
| 


Zawiadamiam PT. Pnbliezność oraz wszystkie kólka ama- 
torskie w miejsen i na prowineyl, iż założyłem z dniem dzisiejszym 


i Pracownię i wypożyczalnię 
kostyumów teatralnych i balowych 


od firmą 
Tomasza Kwiatko wskiego. 


Mając długoletnią praktykę, wykonnję je stylowo wedłng 
wzorów, jakich sztuka teatralna wymaga Kostyumy wyrabiam 
na zamówienia } do wypożyczania, po bardzo przystępnych 
(G cenach, Z peważaniem 


CG T. Kwiatkowski 


Hotel Sa! 
naprzeciw emantarza = | poleca pokoje dla przejezdnych, 


wysyła odwrotną pocztą w Krako 


e po 
wielk: wybór gato 
proza ów 1 


za Światłem, usługą i apałem od 


Kojmniejszą ksiataczką == PRS A Szynki j Kiełbasy 


milj ; l 
w PW E UJ już nadeszły dojhandlu sos 


Meri SIE Lniana Lokalu, || =" 
» NT” MIĘTUSA 


Książeczka miniaturowa [M lai kiegików i gheet a PIASECKIEGO 
Kraków, ulica Szpitalna L. 19, 


przez 0. S. B. Tow. lez. pries 
Przedliczny druk i papier, ele- J. HOPCASA, ul. Długa 10, ul. Flaryańska 2. 


gancka oprawa w skórkę, wy- ZAW Za WY 
boruwą treść, odznaczają to wy- A.BAZIGRGRGWEJ BMI | 


Pań pm i Kraków, plae Dominikański Ł, 5. 
dawnictwo, jedynle w swoim ro- t dne hecale 44 Niklawy zega- INSEE "p j 
dzaju, przeznaczone dla inteli- przy ul. Sławkowskiej 2. rek kiaazanko- | | 
gency!. Taż sama książ. jest ta- | Ahesanent Plam całego śwlata. Sprze wy, 36 godz. |; A (N B | | Plarwazy | sajwięknzy p kraju TEDY 
kże w opraw. zbytkow. od K 5'50 daż pojadynozych numerów pism: bro idący ad i RICA: nt 
aż do K11:50. Porta 40 hal, | 5587, kodnktorów, kalendarzy, wid i By. | . 4 Sklep korzenny z interesem śni Skład maszyn da szycia i haftu, 
kk "| kówak i tp Przyjmuje wię KOPE Dobry IN SEKESI tys aaa znace A dotz nie da robót leckich | szewaki 
TEARS pay Erzewadni (ogłaszania) da wazyatkioh plam. 2 rentujący, iat kiłkanaśrie z dobrym podssawawicżychde ENIE 
Dana 20 lal. p ar z s i 
5 pięknym taj tkiem prowadaony, x odpowiedniemi i dozodneni uhikscyanii, w wigkareni 
Najnowszy katalog nakładowy ULE LOL WADENEE, pyzy 1:86, try sztuki 550,6 sz". labrycznem miwście powiatowem blisko <tacyi kolejowej, jest x walnej Kurs haftu bezplatnie. 
przesyła zię każdemu bezpłatnie i | ar. 10. Do nabyciu w składzie | | ręki hez dnlszezu. pośrednictwa « powodu stmonków faniijoych pod dogu Przyjmoje również zaprawę maraya la szycia 
franca. P i leni warunkami do odztąpienia. Wymagana gotówka oron, reszta | wazejkich aystemów. Cenniki franko i gratin. 
—— Kaa asziety znakomite ; jlgnacy Cypres, lan, buta dilga tery. W omo tyw znajduje się horel Hliższa wirdomość w interesie | JÓZEF I WANICKI 
UROBNE OGŁOSZENIA z robia Tie RE Bł REA ar 4 Gaauikl darma E 11 | papierowym August jeki Krekór. Karmelicka e. _ Spee aliniat ekk] 
pa 4 halarzy ud wyraza penich u . LWÓW, (HOTEL ZORŻA). 


a dziczymmy 1 kg. - str. £— 


ZEWENIE. a KKK, Bulion z dziczyzny 1 kg. złr. 4— 
„Poszukiwane. _| pyoizY CHRABĄSZCZ 
Wysoki dochód Hatel Krakawaki, Krakow. 


(także uboczny) osiągnąć mogą vacby 
chcące zająć się przyjmowaniem wnio- 


| arena. | 
aaow na ubaapiscenia possgove i | Na ŚWiętal! Z . 
ianoaaeie aj dogodiejeych CUKIE EDA N a święta | 


WIELKI KRACH! Z powodu rupełnej atagnacyi w Roagi 


— DDT RZL i Króleatwia polskiem, wywhe calego 
nowego tapaan zegarków szwajcarskich skierowano na Anatrygi nadesłano do 
jeneralnego następstwa i głównegn magazynu fabryk genewakich pod firmą: 


Aleksander Landau w Krakowie, Stradom 2. 


dyplemowany zegarmistrz. 158 


| kombinkcy! 4 Olbreymi transport słynnych segarków wa wszyatkich gatunkach, oras bu 
Również poszukuje się zantępców pod firmą a gaty wybór biżuteryi, eleganckiego wyrobu me sinta 14-kar, do natychmia- 
na eala powiaty. Zgłowzema przyje ` : wW in a Oct stowegn wysprzedanja, Sprzadaję zapas ten po cenach niesłychanie niskich, 
muje Teofil EE Podgórze, ul JONU AJÓWA ll d gwarant. naturalne od m40 ct. niv bo 50 pre. matej sea iabryaznch. Ti się przeto uwagą P. T, Publi 
takua 26. „8 z E cmnáci, by sechciała korzystać a iej sponabności taniegu zakupna 

AE DEMEL, Koniak rrancuskiej marki PGO Cts «s tania póki gay statczy. — Cenniki polikie wy.yła na żądanie darmo. 


OKRĘGOWY FE 


(rząd poBtEGLGINA TAG) | era, zżocni Fezedrte Śi- owica ms nam. MO Ct. . . 


= w MrAahUWiE Baranki i ozdoby cukrowe, Rum «u, oryginalny Jamajka 


międałuwą, orzechową i Mak p A 
SAMA REM bez środ. ||| „e, W wieiki pintek i sobotę Znakomite mięszanki herbat 
niş, żczoną, be: E bó TW Sch 
Rów da życia jaziewezynę irae. |||p Ki Sł Gotenych tonów poleca firma m 


0288 86 


Cirześojańsk Magazva Mebli 
SZCZEPANA ŁÓJKA 


w Krakowie, ulica Szpitalna £. 34 


(naprzeciw Taatru miejskiego) 


Iitkę uo jakiejnuiwich piucy, tu- 
dung powyższej wyliurduwanu pud- 


czna pogromów w Rowyi. -B8 STO k Y 

d prywatnego puszukuje 
o domu sę zdrowej pauny zna- poka, automatyczne, żaluzya 
Ją) mayos 1 krawieczyrnę dzie- | derzczułkowe, system na wałkach i 
enna. Duja mę cały wikt 1 70 ct. rolkach, jakoteż relety płócienne z 
u. dw. Toma. |famozwijaczem prawdziwie amery 
dziennie, Wiadomośc: m. áw. Toma kańskim nejlepszej jakości po 


sza 1%, L piętro, | drawi. ELLI AEREE 
bo sprzedania. bryka rolet | żaluzyj s 
E WŁADYSŁAW PĘOZIWIATR 


| Kynek kleparski 9,| w Krakawle, Zwlerzyniscka L. 8. z 
A a spraadaaa |= I 


iania zaczać 0 TWO AOOO AOOO AO OOOK 


Na święta - ANTONI HAWEŁKA % 


W KRAKOWIE, jej 
Wszystkie artykuły, wcho- x 
dzące w zakres bandin ko- 


Dr. Nieć i Ska 


Kraków, Rynok gł. 25 (naprzeciw edwachu). 


posiada na składzie kompletne urządzenia 
pokoi jadalnych, sypialnych i salonów, 
oraz sofy wszelkiego rodzaju, pokrycia 


meblowe, materace, portyery, firanki i t. p. 
191 


Farhiarniai pralnia chemiczna 
pod firmą 


PIOTRA UTELSKTEGO 
Kraków, ul. Karmelieka 17, 
przyjmuje do farbowania, prania luh odczyszczania wszel- 


3a 3 6 EAE IEEE EŁK 


JORIE RIKI EEE 0 KIE 


R Caa. | król. Dostawca Dworu Auatra-Węgiarskiega | król. Grecyl 
R poleca na święta 


JK Winogrona slodkie, Jabłka tyrolskie, Ananasy świeże, Pulardy JK 


rsennegu, odstępuje po prey- kin ehe EAT. zżrowane, Galaret kia materye jedwabne, wełniane, bawełniane, aksamity, “e ARE 
stępnych' cenach handel pod f|% "Rolad TEH aa a NE E G aiy x koronki, dywany, firanki, kapy, nrnaty, ubrania męskie p ` 
firmą jej rybne, Wina węgierskie, starą żytniówkę, Porter ang Ps * t damskie, uniformy wojskowe, pokrycia meblowe 1 t. p kT NAJ Prawdziwym jest tylko 
wytrawny. 2 w całości lub proste. v35 a 
WOJCIECH JEKIK KKE KIK « EM E EE AOA IK Zamówienia na pranine inkten się jak najprędzej Balsam T i ) Jerry'ego 
za pobraniem pocztowem. 


QLSZUWSKI 


czczuaaw z. 
W KRAKOWIE, 
Maly Rynek, róg ulicy 


eensame Największy Zaklad pogrzebowy | 
" JANA WOLNEGO | 


CLOCIN BEZAd INACY A (GG , Pierwszy Galicyjski Zoologiczny Zakład „ORNIS“ 
przy ul. św. Tomasza L. 4, tuż przy pl Szczepańskim, Rataan w ska Aan raas "m 
Teletan Nr. 331. 18 | 
FILIA: ni. Kopernika L. 6 | 
Zakład urządsa pogrzeby dla wszelkich stauów i załatwia 
sam wsmystkie formalności. Również podejmuje się prze- 
wozu zwłok do wszystkich krajów Europy. - Zakład 

posiada nowe najwapanialsze karawany. 

Poalada WŁASNE KATAKOMBY, odstępuje miejaca peja- 
dynoze na wlaczne czasy lub przyjmuje zwłoki da tymcza- 
aowaga przechowania za miernym czynszem mlesięcznyra. 


x marką ochronną (Zakonnica) 19 małych fasneoaek 
lub 4 dukych kosztuje kar. f-— 


Thiercy'ego Maść centifoliowa 


na sartarsaja rany, mapulenia, polom aig jako jedyny 
trodek i kosstują y moiki kor. 4:60, 

Te dwa środki domowa są najbardziej rorpowsga: 
chaiana i mana w wiecie od dewna. 


i Aptekarz A. THIERRY, Pregrada boi 
Właściciel A. Muslotok, dortawoa c, k. rez ep aren zy p ŻE Rohitech-Sauarbrunn. 


Zaka Ta aan enade | Sprzadaa takto we mreystkich epiakach. Egaemplara s tysiącom podziękowań 
Publiezności otwarta, zawier: na żądanie darmo i opłatnie a 
rej jak 100 pięknych okazów 


aeft || WINCENTY SATALECKI 


tym kraju. "qq 80-to letnia facho- 
wońć nabyta w kraju i pojcałej Ru- Plerwszorzędne wndłog najnuwszych wymagań urządzona 


ie. Cenniki desłani: K h. 
marti Pea arol reje bm || FABRYKA PAROWA WYROBÓW MASARSKICH 
pew. ad anjmale nej dy w Krakowie, ul. Floryańska L. 18, 1% 


zdodo WaGkO wi do największych olr me Młode 
każdego, ktokolwie! Bemhardy ol 9: wactya ré]! Filia w Wiedniu F. B. ul. Schonbrunnerstrasse 27, 


Dstrze mani by potrzebował za tne czysta rasoma kury gehie a |Ì 
z rzutki lub ubrania. |mer. indyki, kaczki qotinę, zdene RH sca pz paniy itd od 
3 A i tych wszystkich jaja do wyłęgn. Pulacze do polowania Zawsze kilku set par 
sżeby się nie dał uwieść na okn elegancko wygiądającym na |, yy) zagranicznych AWARIE A PETES Z 
wystawach magazynów wiedeńskich ubramom gotowym, które | gzjwe harc kanatki od złr, Angora koty, cawojone małpki. złote i srebrne rybki 
ani krojem ani odrobieniem nie mogą się równać z wykońeznnami | od 14 et. Praktyczne latki i akwarya. Najlepsza żywność dla ptaków, papug, 
ubraniami g mojej pracowui; w cenie różnicy niema. A zatem |ryb iul. ROSE tania ptaki | zwierzęta. Ńprzedaż żywej zwierzyny. 


[| pasztetawe. 

ałaniną paprykowani 

aitych gatunkach, a 
a 


ag kor. 240. wa 


PIPEnEL ttet oeeerennaa 


gatunkach 


Jan Mich 


Fabryka Cukrów deserowych 
Kraków, ul. Floryańska L. 45. 
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Baczność | Ostrzegam przed lichemi nie fachowami w krajn istniejącemi (tóre wchodną w za- 
Łaskawi Panawie! zamawiajcie zarzutki | ubrania sprzedawcami ptaków i psów. którzy z moją rzetelną firmą nie maję nic TPE s licin $ z 
: $ a wasgllnega iw piatan, | pir żadnych rakładów tego rodzaju nie posiadają. |$ "2 źJanie  Przacyłki uskuteesnia się odwrotną AC 
u Zygmunta Chili, krawca w Krakowie, Wielopole 3, : GiM ÓW LIJ ik RR ona pea me pisan | 
— obok głównej poczty. ; ATERZEZEW"M E = A RZY 
Z Wypołycza się fraki i anglezy. — Wazelkie zamówienia na prowincyę 7 POGRZEBOWY = | 
F s k í ei y nskatecznia się możliwie jak najprędzej 205 Rawa zaa AKŁAD 
MNoiszek Konetny || $ 5 Tp 
f i i j Józefy Nowińskiej 
dawniej Antoni Schutz ||; Ostatuie zamówienia JJ Fabryka wód mierlnych sztcznych I spocalnych cz 0ze OWINSKIE 
Kraków, Nzewsku 15] ; $ į pod firmą a Kraków, ul. Mikołajaka 14, Tel. 248, 
poleca swa dobre i naturalne: IŠ f N K ZAĄACA i CHYWURSKI Vosiade na składzie wielki wybór trumien metalowych, dęhowych, 
Wi a i | hi | na swięta wie.kanocne A = LM EA arcy alez tupetowanych i u miękkiegy daga orna wlańców smtactoyci, meta- 
Iiń (6 (ij IE i i przyjmować będę 281 wyrabia pod kourrclą Komisy rr m aa tok Zaklad zaopatrzony jest w nowe wapanlałe LATE wynyła 
$ SDE i é 3 5 Ą odpowiadające em chemickn; d , w hogatych liberyach stylowych, - 
aa AM į dla prowincyl w wielki wtorak, dla miejscowych w wielką śradę 7 À oblerskiej, aaa T SĄ Maryeubadakiaj, zap do NE R DAD A ro 
p , . N 4 » (I: 4 Hombog, Kissingen, tudzież Spacyniale lac: jak: Litową, Bro- miennością i dokładna! czyniąc waselkia mońliwa natępstwa. 
Na Święta» I Józef Siermontowski mową, Jodnwą, Żolazistą, Kwasną, oraz Wady lenzulcze narmalne Podejmuje się sprowadzania i przewosu swłok ze wszystkich i do wazy- 
N SE ie. i z przepisu pref. Jawareklaga. „14 stkich państw Europy. Posiada do dysposycyi groby murowane, pomniki, 
w litrach po 60, 75186 ct. | 3 Fabryka wyrobów cukierniczych w Krakowie. `$ 377222 cząskowa w aytakach I drognerzach. Cenniki na żyłanie franco. krzyta ato. 18 
H 2 ER | KO an z W A R ZE) 
hari AKA PTTAŁI ŁAKZETEĘĘ em 000 


4 Wydawca: Lucyna faczapsńrka. Rzdakiar odpowiednialny; Ladwiz Gsosopański. Drak W. Kornechiego | K. Wajnars w Krakowie. 


